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Fiątek . L O ' J .

-W Kościołach XX. A u g u s tja n ó w  i K arm elitów  na 
^ lak .-P rzed : ,  poiotrze iako w Niedzielę między oktawą

• T e k l i , odbywać się  będzie Nabożeństwo z  wystawie­
niem N. SAKRAM ENTU, Kazaniami i Nieszporami.

Rada Administracyjna 16go b. ni. udzieliła Leonardo- 
w* L angenm eier, Fabrykantowi wyrobów kotlarskich 
w Warszawie, lOcio-ietni list przyznania na wynalezio­
ny przezeń emalją, czyli polewę trw a łą ,  do naczyń z 
kruszczów, k tó re  w stanie czerwonego rozgrzania sto­
pieniu nie ulegaią.

D y re k c ja  Ubezpieczeń.. Podaie do wiadomości, iż 
w rozwinięciu Organizacji D y re k c j i ,  Postanowieniem 
Rady Administracyjnej Królestwa z cl. 7 / 1 9  Sierp: 1843 
r. zatwierdzonej,  a mianowicie, na mocy art: 3go tej be 
Organizacji, Komisja Rząd: Spraw W7, i D . ,  mianowała 
z pomiędzy Właścicieli ubezpieczonych nieruchomości, 
na u rzędy  Radców Powiatowych do czynności ubezpie­
czeń, następuiące Osoby : do Powiatu Kieleckiego, Do- 
bieckiego  Eust: właściciela dóbr Łopuszno; do Ptu Mie- 
chows: P o m n sk ieg o  Xaw: wł: d. Miłoszew; do Ptu Sto­
pnic. Ł u n iew sk iego  Wilc: wł: d. Gnojno; do Ptu Radom: 
W o d ziń sk ieg o  Leona w ł:d .  Białobrzegi; do Ptu Opatów: 
R utkow sk iego  Ant: wł: d. Chotcza; do Ptu Opoczy: B o ­
cheńskiego  Tad: wł: d. Malenieckie; do Ptu Lubels: 'Ła­
bęckiego  Kar: wł: d. Polanówek; do Ptu Krasnosta: Xcia 
W oron ieckiego  wł: d. Rejowiec; do Ptu Hiubiesz:,  Ba­
rona R a sta w ieck ieg o  Edw: wł: d. Dołhobyczów; do Ptu 
Zamojs: K ochanow skiego  Kalet: wł: d. W ierzchow isko; 
do Ptu Siedleck: L isieckiego  Dorni: wł: d. Zeliszew; do 
Rtu Jiials: P o łu b iń sk ieg o  Mich: wł: d. Hołodnia; do P tu 
Łukowsk: M ą k ę  Adolfa wł: d. W olka  Domaszewska; 
do Ptu Radzyń: B iernack iego  Se we: wł: d. Siemień; do 
Ptu W arszaws: M a  ry lsk ie  go  Eusta: wł: d. Xiążenice; 
do Ptu Sochaczew: M ikorskiego  F e l : ,  wł: d. Zdarów; do 
Ptu Raws: O kęckiego  Jak : ,  wł: d. Babsk; do Ptu Ł ęczy­
ckiego B yszew skiego  L udw:, wł: d. Lrszno; do P tu  Go- 
styńs: O rsetti W ł:  wł: d. Dobrzelin ,  Zaborów i Skrzan; 
do Ptu Kuiaws: Hr: S k a rb k a  Józ: wł: d. Osięciny; do Ptu 
blanisławo: K oźm ińskiego  Jul: wł: d. Dobi zyniec W ielk i;  
do Ptu K alis: Suchorskiego  Nik: wł: d. Stobna i Poprzniki; 
do Ptu Sieradzkiego K lim aszew skiego  Ant: wł: d. B ąki i 
Ghoszczowo; do Ptu W ieluńs: S ko ru p kę  Kazi: wł: d. Ble- 
szno; do Ptu Konińs: P rzy łu b sk ieg o  Edm: wł: d. Osiek 
Mały; do Ptu P łock: B oiem skiego  Ant: wł: d. Miszewko 

tefany; do Ptu Pułtuskiego R zechow skiego  Wale: wł: d. 
icpielowo; do Ptu Przasnyski B rom irskiego  F r :  wł: d.

go  Leop: wł: d. Czyżew; do Ptu Lipnows: R utkow skiego  
Marjana wł: d- Szpital Górny; do Ptu Łomżyńs: F iszera  
Lud: wł: d. Zawrocie; do Ptu Augustows: Sobolew skiego  
W oj: wł: d. B iałobłota; do Ptu Sejneńs: H alerm ana  Alex: 
wł: d. Ochotnik; do Ptu Kalwaryjs: G aw rońskiego  Zyg: 
właściciela dobr Olita; do Ptu Marjampolskiego Dom .- 
brow icza  K aro la ,  dziedzica dóbr Dobrowola. Atry- 
bucje rzeczonych Radzców D yrekcji ,  wskazane są In ­
s trukc ją  pod datą 3/ is  Stycz: 1844 r. przez D yrekcją  dla 
nich wydaną i przez Komisją Rzą: Spraw W . i D. pod da- 
tą  t. m. zatwierdzoną, a umieszczoną w zeszycie V. 
Zbioru urządzali i przepisów tyczących się ubezpieczeń. 
Dalszy ciąg Listy później ogłoszony zostanie.—  Warsza­
wa d. II/23 W rześ: 1845 r . —  Członek Komisji Rz: S. W . 
i D .,  Radca Stanu Prezes Hr: S ka rb ek . Naczelnik Kan- 
celarji, D zia rko w sk i.

Ponowionem zostało rozporządzenie, izby tym , k tó­
rzy  dobrej konduity nie udowodnią, wydawanie szyn­
karskich  patentów stanowczo było  odmawiane. ( 7. G .P .)

Na uczczenie Filipa de G ira rd  (Ż y ra rd j ,  b. Jnzemera 
Naczelnego Górnictwa Polskiego, o którego zgonie do­
nieśliśmy; Rodacy iego otworzyli w P a ry żu  sk ładkę ,  
w celu wystawienia z zebrać się maiących funduszów 
pomniku pamięci tego uczonego W ynalazcy. S k ład ka  
ta otworzona u P. C /iapelle  (Szapel)  Prezesa Komitetu 
Budowniczych, przy  ulicy C hem in vert N r  3 ,  i w miej- 
scu posiedzeń Towarzystwa Wynalazców, przy ulicy 
Chaussee. d  A n  t in , N° 3; wynosiła iuż w dniu 11 b. m. 
fr. 4 ,660 około z łp .  7 ,760 .

Gabryel S lo tw m s k i , b. Patron T ry b u n a łu  Cywilnego 
Gubernji Radomskiej, przeżywszy lat 70, zakończył 
życie w Warszawie onegdaj.

Wczoraj w Redakcji Kurjera  złożono dla nieszczęśli­
wych pogorzelców K a łu s z y n a ,  od J. P. z ł .  6  gr. 20, od 
A. P. zł. 6  gr. 20, od malutkiego Ł. na intencją Dziad­
ka zł. 6  gr. 20 , od S. zł.  J ,  od L. zł.  10.

O d w ie d z a ją c y  o g r ó d  O hma  za W 'o l s k ie m i  r o g a t k a ­
m i ,  m a ią  teraz, p r ó c z  z w y k ł y c h ,  d w i e  n o w e  p r z y j e m n o ­
ś c i ;  m i l j o n y  Jeorgin  n a p e ł n i a j ą  p o w i e t r z e  p r z y i e m n ;  
w o n i ą ,  a w  k o ń c u  t e g o ż  o g r o d u  n a  w z g ó r k u  b ę d ą c a  
A l t a n a ,  d a ie  s p o s o b n o ś ć  c ie s z e n ia  s ię  n o w y m  w id o k ie m ;  
b o  z n ie j  d o k ł a d n i e  w id z ie ć  m o ż n a  w ę d r ó w k ę  W a g o ­
nów  i L okom o tyw  na k o l e i  ż e l a z n e j ,  p r z e z  w s z y s tk i e  
b ł o n i a  od C zystego  aż  p r a w i e  p o d  P ruszków .

N akładem  i drukiem S. O rgelb randa  Księgarza iT y -  
pografa przy ulicy Miodowej N6 496, wyszedł 6 ty zeszyt 
ó ^ e t^ p A ^ U is to r i^ K o n s u la t i^ ^ e s ^ ^ tw ^ A A h ie ^ a .
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k o ń c z y  się tom  l s z y ;  p re n u m e ra ta  na c a łe  d z ie ło  m a­
jące  sk ła d a ć  się z 4oh dużych  tomów in  8vo m aiori ,  w y ­
nosi z ł .  4 0 .  N a k ła d e m  tegoż  w y c h o d z i :  H istorja. zg ro ­
m a d zeń  p ra w o d a w c zy c h , K o n w en c ji narodow ej i  D y-
re k to r ja tu , czy l i  F ra n c ja  o d  1 7 8 9  do  1 8 0 0 ;  d z ie ło  
to s łu ż ąc e  iako  wstęp  do pow yższego ,  wychodzi  tom am i,  
ob ję tośc i ,  d r u k u  i fo rm atu  iak  H is tor ja  K o n su la tu ,  w y ­
nosi z ł .  6 0 ;  p re n u m e ru ią c y  oba dz ie ła  r a z e m ,  p ł a c ą  
z ł .  80 ,  lecz  t y lk o  do dnia 1 L is topada  r .  b . ;  po ty m  żaś 
te rm in ie ,  cena n iezaw odnie  podw yższoną  b ędzie .

Podpisany  F ryzjer  p rz y  ulicy K rak : -  Przedir i: m ieszka-  
i ą c y ,  zwiedziw szy p rz e d  n ied aw n y m  czasem znacznie jsze  
sto l ice  E u ro p y , m ia łem  sposobność  widzenia tego wszy­
s tk ieg o ,  co świat E le g a n c k i  za jm uie ,  a szczególnie j  co 
do tu a le ty  D am  i M ę ż cz y zn  nieodbic ie  ie s t  p o trze b n e ;  
u m y ś l i łe m  p rz e to  pub l iczn ie  objawić ,  co p o s ta n o w i łe m  
•wprowadzić w w y k o n an ie ,  i t a k :  każda  osoba życząca  
m ieć  w ło sy  codziennie  u f ryzow ane ,  pom adow ane  i p e r ­
fum ow ane,  zap łac i  miesięcznie  z ł .  10; za codzienne  p r o ­
stow an ie ,  ró w n an ie ,  p om adow an ie  i pe r fum ow an ie  k r ę ­
c ąc y ch  się  w łosów , miesięcznie  z ł . 1 0 ;  za codzienne  wy- 
czesanie w łosów , ich upo m ad o w an ie  i p e r fu m o w a n ie  
m ies ięczn ie  z ł .  5; za p o iedyneze  s t rz y że n ie  w łosów  z u- 
pom adow an iem  i p e r fum ow aniem  gr.  15; za u f ry zo w a­
n ie  w łosów  do k o ła  g ło w y ,  u p o m ad o w an ie  i p e r fu m o ­
wanie g r .  20 .  N ad m ien iam  p rz y  tern, że  w z ak ład z ie  mo­
im  is tn ie jącym  p r z y  u l :K r a : - P r z e d m :  N° 4 1 1  w p ro s t  no-  
w o -budu iącego  się dom u J W .  U ru sk ieg o ,  o p ró cz  go to ­
w y c h  wy robów ,  p rz y jm u ią  się  w sze lk ie  o b s ta lunk i  ro b o t  
f ry z je r s k ic h ,  iako  to :  P e r u k  m ę z k ic h  i dam sk ich ,  lo k ó w  
i  t .  p : ,  k tó re  z w sze lk ą  s ta rannośc ią  w najśw ieższym  gu ­
ście w y k o ń c zo n e  i o p ó ł  ceny do tychczasow ej n iżej sp r z e ­
daw ane  b ę d ą .  Z n a jd u ie  się  o p ró cz  tego, zn aczn y  zapas 
O le jk u  do oczyszczenia  w łosów  z ł u p i e ż u  i wzmacniania  
t a k o w y c h ,  f lakonik  od z ł .  2  do 6; F i x a tu a r  od  g r .  15  do 
z ł .  3 sz tu k a ;  P ro szek  do farbow ania  w łosów , s tosow nie  
d o  p o t r z e b y ,  ró w n ież  iak  i inne  p rz e d m io ty  za b a rd zo  
u m ia rk o w a n ą  cenę  sp rz ed a ie  się; za co Szano: Osobom  
zaszczycającym  m nie  sw em  zaufaniem, na jso lenn iej  r ę ­
czę.  —  A dam  Z a w a d z k i. r

W ie lu  O byw ate l i  z da lszych  okolic  b ę d ąc y ch  na  te ­
raźn ie jsz y m  j a rm a rk u  w Ł o w ic zu , zw iedzil i  i W a rsz a ­
wę .  O odbyc iu  tego i a r m a r k u ,  donies iem  iu tro .

M alarz  p o r t r e to w y ,  u c z e ń  A k a d em ji  w A m s te r d a ­
m ie , g łu ch o n iem y ,  o k tó re g o  p rz y b y c iu  z K rakow a  
b y ł o  donies ionem , m alu ie  p o r t r e ty  k re d o w o  lu b  o le j ­
n o  za b a rd zo  p o m ie rn ą  c e n ę ;  poleca  się  ł a s k a w y m  
w z g lęd o m  tu te jsze j  Szan: Pub licznośc i ;  m ieszka  w ho­
te lu  K ra k o w s :  p r z y  u l icy  B ie lań sk ie j  w stacji N r  25 .

Zm ieniw szy  do tychczasow e  m ieszkan ie  m o ie  p rz y  u li­
cy F r e t a ,  zawiadamiam Szano: A m a to ró w  i A r ty s tó w  
m u zyczn ych . że m ieszkam  I m .  P r z y  ulicy D ł u g i e j  W

d o m u  B o k h a n a  N° 5 4 5 ,  w p ro s t  K a ted ry  NN . T R Ó JC Y ;  
don o szę  o raz ,  że o t r z y m a łe m  S t r u n y  praw dziw e  w ł o ­
s k ie  w n a jlep szy m  g a tu n k u  z n a jp ie rw sze j  tego  rodzaiu  
f a b ry k i .  —  H e n ry k  R u d e r t , F a b r y k a n t  In s t ru m en tó w  
m u zy c zn y c h  sm y czk o w y ch .

Księgarnia  F r :  S p iess  i S p :  p r z y  u l icy  Sena tors :  N r  
4 6 0 ,  o t r z y m a ła  p ow tórn ie  t r z y  K o d ex y  francu : ,  C yw il­
n y ,  Postępowania  S ądow ego  i H a n d lo w y ,  w p r z e k ł a d z i e  
p o p ra w n y m ,  z d o łą c z e n ie m  zw iązk o w y ch  m ięd zy  sobą  
a r ty k u ł ó w ;  w y d a ł  T .  H .  S .  R ze s iń sk i , z ł .  2 2 .  M or- 

f e u s z  wyiawiacz snów, w sposobie  a lfa b e ty c zn y m  z do­
d a tk ie m  o w łasnośc iach  p lan e t  dla zabawy w eso ły ch  
tow arzystw ;  nowe w y d an ie  p o p ra w n e ,  z ł .  3. ś w ia ­
t ło  i ako  ogniwo iednoczące  świat w e w n ę trz n y  r, ze­
w n ę t r z n y m ,  u w a ża ł  i op isa ł  Z en o n  H a ła tk ie w ic z ;  K ra ­
ków  1 8 4 5 ,  z ł .  12. C zy te ln ia  C hrześc jańska  d la  D zie­
c i,  p r z e z  H ie ron im a  A n c y p o ro w ic za ;  1 8 4 5 ,  z ł .  4.

L ito g ra l ja  P. F .  S ch u ste r , k tó ra  iuż  p r z y s ł u ż y ł a  się 
k o r r e s p o n d u ią c y m ,  k i lk u n a s to m a  w idokam i W a r sza w y  
w form ie  w in ie t  oa p a p ie rz e  l is tow ym  przedstaw ionem i;  
sp rzed a ie  t e raz  p a p ie r  lis towy z w idokiem  Alei Je ro zo ­
l im sk ie j ,  częśc i  D w o rcu  kolei  że lazn e j ,  o raz  sam ejże  
d ro g i ,  na k tó re j  pędzi  p a ro ch ó d  i konwoj wagonów. 
W i d o k  te n  ©dznaczaiący się  p o d o b ień s tw em ,  zd ję ty  zo­
s t a ł  i wyli tografowany  z n a tu r y ,  p rz e z  F. Kresse.

W c z o ra j  w W ie lk im  T e a t r z e  p r z y w o ł a n i ,  w czasie 
W a r ja tk i ,  JP an i  H alpert 8 ,  JP .  K om orow ski 2 - k ro ć  
i J P .  C hornauow ski. W c z o ra jsz e  p o w tó rzen ie  R ene­
g a ta ,  s p ra w i ło  Znaw com  m u zy k i  p raw dziw e zadow ole ­
n ie .  P r z y w o ła n i ,  J P .D o b rsk i  i JP anna  R iw o li  po  2 - k r o e ,  
o raz  JP .  Troszel.

D ni tem u  k ilk an aśc ie ,  w czasie pożaru  w iednej  z wio­
se k ,  spa l i ła  się S łu ż ą c a  i dwoie dzieci w ieśniaczych. 
—  I  m yśliw i o dbyw a iący  ło w y  na wodzie,  powinni  być  
os t ro ż n em i;  n iedaw no w B o d za n o w ie  s łu ż ąc y  p ły n ą c  
c z ó łn em  po iez io rze ,  d la  ubicia  d z ik ic h  k a c z e k ,  w y ­
p a d ł  z tegoż  czó łn a  i u to n ą ł .

Z  O d row ąża .—  D n ia  2go b. m . w Koście le  p a ra f ja l -  
n y m  O drow ą isk im  w D y ecez ji  Sa n d o m ie rsk ie j , o d p ra ­
wione zos ta ło  ż a ło b n e  N abożeństw o za duszę  ś. p. J W .  
X .  Anto: K otow skiego, N om inata  B iskupa  Sufr :  Ł o w ić : ,  
P rezesa  D z iek a n a  K a p i tu ły  W a rsz : ,  p rz e z  wdzięczność  
i s zacunek .

A n g l ja .  —  Pism a tu te jsze  m niem aią  tak ż e ,  iż X ią ż ę  
M o n tp en sier  (M ą p an s je )  zaś lubi I n fa n tk ę  L u d w ik ę . —  
D z ie n n ik i  w ychodzące  w S tan ach  Z je d n o c z : ,  c iąg le  p ra ­
wią o wojnie p rzec iw  M e x y k a n o m .—  W  A u k la n d ,  w No­
wej Z e lan d j i ,  za łoga  p rz ed s ię w z ię ła  w sze lk ie  ś ro d k i  o-  
s t ro żn o śc i  przec iw  a ttakow i ze s t ro n y  h e rsz ta  H ek i . —  
R z ą d  A ngie lsk i  ma zam iar  wzm ocnić  za łog i  w swoich 
osadach A m e ry k i  p ó łn o cn e j .

F ra n c ja .  —  Kom isją  c en t ra ln a  m a r y n a r k i  u ch w a l i ła .
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aby *ac!v>wano statki żeglowe, ale za dodaniem do nich 
machiny parowej z śrubą archiinedesa, aby budowano 
osobno parostatki woienne i osobno parostatk i przewo­
zowe, i aby zbudowano na obrony portów warownie lub 
bater je  p ływaiące. —  Xżę marokański B en S erru r  od­
p ły n ą ł  z M a rsy  I j  i  do A le x a n d r j i ;  ma on także w’a?.w,j 
misję do M ehm eda  A le g o .—  W  A lg ie rze  ustanowiono 
K om is ję ,  cetemj obradzenia skutecznych środków do 
obwarowania portów algierskich i zabezpieczenia han­
dlu na morzu Jsródziem nem .—  W  zachodniej stronie 
Algierji , spokojność iest przywróconą. Obecność A b -  

d e lk a d e ra  nad M a ln ią , wzburzyła  umysły  tamecznych 
p o k o le ń .—  Dziennik wychodzący w H a w rze , pow ąt­
piewa, aby pośrednictwo Francji i Angłji, załatwiło za­
targi między B uenos A y re s  i M onlew bdeo. — Xżę L u­
dwik N a p o leo n  choruie w twierdzy f l a m .—  Xigztwo 
N em ours  (N em ur) maią zamieszkać P a le  R o ia l , i p rzy ­
szłej zimy dać tamże świetne festyny.

N ie m c y . —  N. CESARZrOVV A Rossyjska z W ie lk ą  
Xiężniczką O ł c Ą ,  2 Igo b. m. wyicchały z S a n su s y  do 
B e r l in a .—  Arcy-Biskup K o lo n ji,  X. Klemens A u g u s t , 
choruie niebezpiecznie. —  18go b. ni. zgromadzenie 
uczonych w N orym berdze , odbyło  swoie pierwsze po­
siedzenie. —  M ałżonka Następcy tronu Bawarskiego, 
ofiarowała 4 ,0 00  z ł .  dla ubogich, z okoliczności naro­
dzenia się Xiecia L u d w ik a  O ttona .  —  Z A te n  zbiiaią 
wieść, iakoby Królowa G recka  miała zamiar wyjechać 
do Niemiec. —  Gdy teraz K ról P ru sk i  znajdował się 
na manewrach pod S zc zec in em , p o lec i ł ,  aby mieszka- 
iący w okolicy W eterani,  k tó rzy  odbyli wojnę 1813 i 
18 15  ro k u ,  stanęli w szeregu przy  paradzie; zebra ło  
się około  450. Po defiladzie, Król podjechał do tych 
W eteranów, podał r ę k ę  staremu żołnierzowi, stojące­
mu na ich czele, i do k ilku najuprzejmiej przem ówił.  
Przybywszy tam, gdzie k i lku  stało ślepych, Król ie- 
dnemu z nich podał ręk ę  i r z e k ł :  «Ty mnie widzieć 
nie możesz, ale daj mi r ę k ę ,  to ci ią uścisnę.» Roz­
rzewniająca ta scena, na wszystkich obecnych najg łęb­
sze sprawiła w rażenie .—  Donoszą z Wiednia, że s o ­
kolicach R a g u zy  wznawiaią się przerażające trzęsie- 
n ia  z iem i} trwoga rozszerza się co raz bardziej.

P o r tu g a lja .—  Królowa D onna  M a r j a  w tow arzystw ie 
swoiego M ałżonka, p o p ły n ę ła  na rzece T a g u  do T h o -  
m a r , aby odwiedzić M inistra spraw w ew nętrznych K ostę  
K a b ra l , k tó ry  przy  te j okoliczności otrzym a ty tu ł W ice- 
H rabiego T hom ar.

T u rc ja . —  S u łtan  rozwiia czynność nadzw yczajną, 
o wszystkiem  chce przekonać się naoczn ie ; p rzed  k il­
k ą  dniam i niespodzianie zw iedził k ilka  instytutów  pu­
b liczn y ch , posiedzenie P o rty , i k aza ł aby narady to­
czy ły  31ę dalej- W  lazarecie T o p  R a p u  tro sk liw ie

zwiedził kilka koszar,

a wieczorem ieszcze a rsena ł ,  gdzie wsiadał do k i lk u  
okrętów. W  koszarach E s  k i  S e ra i  skosztował w k u ­
chni potrawy i zganił takowe; p rócz tego czyn ił  jesz­
cze wyrzuty Seraskierowi S o lim a n o w i  Baszy za inne* 
uchybienia. W szkole medycznej zostawał na esam i- 
nie przez 3 godziny; następnego dnia w y nu rzy ł  piór- 
wszemu Profesorowi Doktorowi S p itz e r ,  swoie z u p e ł­
ne zadowolenie.

R o zm a ito śc i. —  Donoszą z T u lu zy  z w Sobotę wie­
czorem osoby przechodzące p rzez  ieduą z ulic publicz­
nych , usłyszały hałas nadzwyczajny wychodzący z do­
m u , w k tórym  pokazywano różne sztuki i widowiska. 
Liczny Słutn wkrótce zeb ra ł  się przed tym domem i 
d ługo  ieszcze b y ło  słychać ten hałas, zdający się po­
chodzić z połączenia k rzyków  i mocnych uderzeń  k i ­
rem. Kilka osób k tóre  weszły do sali gdzie ten zg ie łk  
m ia ł  m ie jsce , przeięte  zostały zg ro zą ,  ujrzały  c z ło ­
wieka w okropnem uniesieniu, trzymającego ogromny 
kij w ręcę. T u  i owdzie na podłodze kilka cuił bez 
duszy leżało. Pośpieszono po p o l ic ję ,  k tó ra  natych­
miast przybyła .  Lecz na szczęście, okropne w ypadki 
k tó re  miała sprawdzić, n ie b y ły  tej natury ab y 'w z b u ­
dzić postrach, k tórym  te kilka osób przeięte  zostały . 
Uderzanie kiiem pokaleczy ły  ty lko  osoby -r. wosku, ro­
b io n e , b y ły  to ciała tychże osób k tó re  na podłodze 
bez duszy widziano. Przyczyna tej sceny by ła  n a s i ę .  
pu tą ca : widowisko to by ło  pokazywane przez dwóch 
towarzyszów, z których ieden lu b i ł  zawsze odpoczy- 
wać podczas gdy drugi zajmował się wszystkiem. 
W hobotę wieczorem ten ostatni znużony pod obną rolą 
i wiedząc że iego towarzysz w tej chwili zabawiał się 
w pobliskiej k aw ia rn i ,  w pad ł w ogromny gniew i nie 
znalazł nic lepszego aby uspokoić go, iak zemścić sie na 
h istorycznych osobach z wosku, należących do tego sto­
warzyszenia. Kilka znakomitych w Europie osób, pa- 
d ło  ofiarą wściekłości tego cz łow ie ka .—  Dwóch’ b a r ­
dzo uczciwych km io tkó w , k tórzy  sprzedawali mio- 
t ł y ,  spotkali się z sobą na ulicy. u Powiedz min, r z e k ł  
ieden do drugiego, «dla czego ty tak  tanio sprzedates* 
miotły?)i icD ja teg on ,  odpowiedział, «Se k radnę  drze­
wo, i sam ie robię.. .  ,,Oj ty, ty  n iedobrego . . ,  odpo­
wiedział pierwszy, nja  k radnę  iuż zrobione.”  —  Dono­
szą ze L w o w a , Że w tych dniach dany Koncert na p o i  
Żegnanie wyieżdżaiącego do W E d n ia  Basetlisty K oso­
w skiego  , sp raw ił  powszechne zadowolenie I d e a ł
p rz e k u p k i.  P rzed niedawnym czasem um arła  w Paryżu 
D em oiselle O sa n n e , będąca istotnie najznamienitsze™ 
zjawiskiem, .akie się k iedykolwiek w świecie p rzeku pek  
okazało. Zaczęła  ona od sprzedawania łachmanów, o 
skończyła  lako Pani Sciu miljonów. P rzy tem  s ły n ę ła  
za czasów Cesarstwa j restauracji ze swego niearawwa- 

w rzeczach toalety ; elegancji---CO ŻLLj££—
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do t -k wielkiego maiątku dopomogło.  Zacząw&zy bo­
wiem,  iakeśm^ wspomniel i ,  od sprzedawania łachma­
nów, umiała oszczędnością 4 przemysł em i s topniowem 
rozszerzaniem handlu,  tak dalece początkowy swój to­
war uszlachetnić,  iż w końcu najkosztowniejsze suknie 
dworskie i najrzadsze p rzybory ,  w świetnych sprzeda­
wała apartamentach.  Uzbierawszy ogromny majątek,  
kupi ła  Panna O zanne  w Paryżu,  przed bai jerą  Roche- 
cbci iai t ,  dawny zamek królewski  z parkiem.  Oprócz 
tego,  posiadała kilka innych maiętności w stolicy i na 
prowinej : .  Umarła  w późnym wieku,  przy ulicy Chain - 
bat, niedaleko wielkiej ope ry ,  której  nadobne baia- 
derv przed laty za pomocą nabytych albo pożyczonych 
u Panny Ozanne świecideł ,  nieoihybnie serca napo­
leońskich,  a później i sprzymierzonych hi-haterów pod- 
bii ly.  Zamek Panny Ozanne (Zamek rożowy),  do- 
stał  sic po iej śmierci w ręce spekulantów,  którzy iej 
spadkobi ercom 660,000  franków zań zapłacil i .  Z re­
sztą b^ł a Panna Ozanne niesły * lianie skąpą  , i posiada­
jąc 5 miljonów maiątku,  nie chciała nigdy szeląga na 
restaurację swoich posiadłości wydać. Trzej  dalecy 
krewni ,  którzy nieznaiąc nawet Panny Ozanne ,  w ie- 
dnem z przedmieść paryzkich inko ubodzy wyrobnicy,, 
w nędzy życie wiedli ,  odziedziczyli ca ły  iej ogromny 
inaiątek i są teraz bogaczami.

PRZYJECHALI do W A RS Z A W Y.
Betzold Fran: Agronom z Meklemburga;  E x e l  Kar: W i r t u o z  

z Rossj i:  Ledóćhow ski  Jen: Lejt:  W oj:  Austr :  zW ieduia ;  M a r ­
kow ski  Jan Art; Dram:, i Nendzyński Alexy Prof: z K rakow a;  
U ruski  Leon Hr: z Lwowa; Urusow Alex: X ż u a  z W iednia;  Za- 
lubow ska Alex:  Oby: z Pe te rsbu rga  (G. P.)

e o i i E s i E m .
K U S Z E L  O S Z E R ,  wygubiciel  Karaluchów', Swierszczów 

i Kasztanów, o k tórym doniesionym było  w Nrze 251 K u r je ra  
W arszaw s: ,  mieszka nie przy  ulicy Żelaznej , lecz za  Żelazną 
Bramą p rz y  ulicy Gnojnej pod Nrem 97.9.

Syndyk  Massy upadłości  Dawida P ozne r  c t  Comp:. Zaw ia­
damia niniejszym raz ostatni W ie rzy c ie l i  Massy upadłości 
JDawida Pozner et  Comp:, źe ostateczny termin  do L ikw idac j i  
w tej massie, iest wyznaczony n a d z ień  1 8 /3 0  W rz e ś n ia  r. b. 
godzinę 4 tą z południa; w tym bowiem terminie  p re k łu / ja  na­
stąpi.  K t ó r y b y  więc z W ierzyc ie l i  chcia ł  się likw idow ać, ma 
się stawić w tym term inie  w T ry b u :  Handlowym w W a r s z a ­
wie pod Nr 6Ó8. J ó z e f  B v s l r y .

f a b r y k a  w e o s i e n n i c  i w y r o b ó w  j e d w  a b n y c h
NA M E B L E , przy  ulicy Marszałków skiej pod N r  1402, w prost 
domu W . Pruszaka,  zaopa t rzy ła  się w zapas W EOS1ENN1C 
gładkich i adamaszkowych czarnych,  w różne  piękne de-senie, 
i doskonałe ga tu n k i ;  przyczem wy rabiaią  się M A T E -  
R J E  iedwabne c iężk ie  na meble, w gustowne desenie; o raz 
Drewniaki  i Adamaszki półwełniane w 2ch kolorach, tak że  na 
meble; rów nież  MATER.1E szerok ie  do powozów; na k tó re  
to w y roby  podpisany przyjmuie  obsta lur .ki ,  zareczaiąc za 
punktualne  dotrzymanie słowa, poleeaiąc się Szanownej Fu -  
bliczności.  Jó z e f  W o r o w s k i .

d lowego, wzywaią wszystk ich  W ie rzyc ie l i  Kuźmy t o t a p o w a  
K upca  u pad łego ,  ażeby najdalej p o u p ł \ w i e  dni 40 od o g ło ­
szenia niniejszego wezwania w T r y b :  Handlo: w' W arsz aw ie  
posiedzenia swe p rzy  ulicy Bielańskiej pod Nr 008 zw ykle  
odbywającego,  na ręce  W .  Andrychiewicza P odpisarza  tegoż 
T ry buna łu ,  wszelkie dokumenty p rekluzje  do rzeczonej Massy 
usprawiedliwiaiące ,  sk ładal i ,  a następnie zalikw idowali się 
z takowem u po u p ły w ie  bowiem tego terminu. Syndycy p o ­
d łu g  prawa postąp ią .—  D ym itr i  AźtipowwAż. Jó z e f  B ystry .

Żądana iest SUM K A 20 lub 24,000 zł. na p ier-  
u t ó S  wszą h ipo tekę  D óbr  Z iemskich ,  o mil 6 o d W a r -  

Ł ogV szawy położonych, k tó rych  wartość iest  p rzesz .o  
300,000 z ł .  Życzący  sobie ulokować na rok  ie- 

ćłen, raczy się zgłos ić  pod N r  160 przy  ulicy Gołębiej  na 
lsze  piątro .

W  dniu 20 W rześn ia  (2 Październ ika)  r. b. o godz: 11 z rana,  
w Raszynie czyli  w Falentach ,  pozostałe  po niegdy Jan ie  Au­
gustynie  Spiskim, w znacznej ilości D R Z E W O ,  mianowicie: 
BaJi około 205, Desek około 566, Belek około 113 sztuk, W a ­
pna w dołach blisko 3- le tn iego około korcy 190, Cegły  w y p a ­
lonej  oko ło  210,000 i Dachówki, oraz wiele innych p rzedm io­
tów ,  p rzez licytację sprzedane będą.

Dziś rano c iep ła  stopni 6. W czo ra j  w po łudn ie  10.
T E A T R  R O Z M A IT O : .  J u t r o ,  2gi raz Z em sta  za  m a r . —  

W  W ielk im  T ea trze  nie będzie widow iska.
OMNIBUSY kursujące codziennie z W a r sz a w y  do W I E R Z ­

BNA z domu P io t ra  S teinkeller,  p rzes taną  kursować z u p e ł ­
nie z dniem 28 b.m., i w dniu tym  to iest w przy sz łą Niedzie­
lę ostatni raz iuź kursować będą.

j F A B R Y K A  K A R M E L K Ó W , f
{ Polecaiąc się Szano: Publiczności,  donosimy, Je ;  
5 w naszej Cukierni  p r z y  u lic y  P iw n e j p o d  A r e m  i l j , ; 
; urządzono dogodny P okó j dla u c z ę s z c z . a i ą c y r h  do nas;
5 G ości, w k t ó r y m  d o s ta ć  i n o ź n  . C Z F J K O L A D Y i  
£ Z d ro w ia , J iliŁ ankę  za  gr. C 2;  ES EN C JI  p o n c y .c w e j  % 
} z praw dziw ego  R u m u  J a m a ik a ,  z Ananasami s p o rz ąd z o n e j ,  $ 
* bute lkę*półkwartową, do p rzypra w y  '12 szklanek, za  z ł .  3 i 
z g r . '10. • Codziennie świeżych C IA ST (Baumkuchen). K ar- $ 
> m e lk ó w  funt po  zł. 2; zaś  w n a j lep szy m  gatunku po zł. 3: * 
} tudzież zawsze świeże C U K IE R K I  funt po zł.  3; F r a ń -  $ 
jc u z k ie  C U K IE R K I  funt  po z ł .  4 ,  w n a ig u s to w n ie j s z y ch  % 
, ksz ta ł tach  i szczególniejszego smaku.  Przy jm uią  się  5 
J ob s ta lu n k i  na  T O R T Y  i K O N F I T U R Y  iak najdokładniej \ 
2 sporządzone; można t a k ż e  każego czasu  dostać iuż g o t o - 2 
i  w y c h  T O R T Ó W  na r o z m a i t e  ceny.  
j C. G rohnert et C om p:. s

'U
W  Restauracji  na Stacji  Kolei żelaznej w Grodzisku,  do­

stać m oina  ŚNIADAŃ, O B IA D Ó W , P O D W I E C Z O R K Ó W 7 i
K O L A C J I ,  po c e n a c h  najumiarkowańszyeh.  Jeżeli  kto z Sz: 
Gości, życzy mieć Obiad obsta lowany, raczy dniem w przódy  
zawiadomić na miejscu; także są wszelkie W IN A  i T R U N K I
zagraniczne; a dla uprzyienin ienia  pobytu  Szan: Publicznośc i,  , 
iu t ro  będzie Z A B A W A  M U ZY K A L N A ; nowo przy byli  z za- j 
granicy i nader biegli  Artyśc i  grać będą na S k rzypcach ,  F l e ­
cie, Mafrdolinie i F isharmonice,z  tow arzysz :G ita r  i Yiolonceli .

J u t r o  w Handlu M aiew skiego  p rzy  ulicy Bednarskiej , na Śnia­
danie: Sandacz,  Szczupak p o ż y d o w s k o ,  K a rp  z rust  u, Okoń

iii we i g ry  cza- J


